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Ja tu 
Po zapoznaniu sie ze statutem ilz 

stwierdzeniu, że w danem mieście lub wsi 
odczuwa się potrzebę stworzenia kasy 
bezprocentowych pożyczek, trzeba poro- 
zumieć się z wybitniejszemi osobistościa- 
mi miejscowemi n.p. ks. proboszcz, le- 
karz, aptekarz, dentysta, adwokat, eme- 
rytowany urzędnik lub nauczyciel, eme- 
rytowani oficerowie, wybitni kupcy, rze- 
mieślnicy. dyrektorzy spółdzielni, wpły- 
wowi i zdolni gospodarze - rolnicy. Jeśli 
znajdą się chętni, można. będzie założyć 
kasę. Sposoby założenia są następujące: 

1. Stowarzyszenie t. z. zwykłe zakla- 
da się przez zgłoszenie do Starostwa na 
piśmie, podpisanem przez przynajmniej 
trzy osoby a) nazwy stowarzyszenia, celu 
i środków działania, b) terenu działalnoś- 
ci i siedziby (może to być adres sekreta- | 
rzą lub prezesa, to jest tej osoby, u któ- 
rej znajdować się będą wszystkie doku- 
menty organizacyjne), e) nazwiska i i- 
miona oraz adresy zgłaszających, d) 
sposób powołania zarządu, sposób wstę- 
powania i występowania. członków 
oraz sposób rozwiązania stowarzyszenia. 
Osoby podpisujące takie zgłoszenie po- 
winny mieć ukończonych + Tat. Jezeli w 
ciągu czterech tygodni Statostwo nie za- 
każe działalności lub nie wypowie żad- 
nych zastrzeżeń, można rozpocząć dzia- 
łalność. Trzeha zwołać zebranie tych 'o- 
sób, które godzą się przystąpić do stowa- 
rzyszenia. Zebranie musi zwołać osoba 
pełnoletnia, która zna osobiście wszyst- 
kich obecnych po imieniu i nazwisku, jest 
to według ustawy o zgromadzeniach „ze- 
branie osób osobiście znanych przewodni- 
czącemu lub osobom zwolujacym“, które 
siedzą przy stole prezydjalnym, nolicja 
może wówczas jedynie sprawdzić czy rze- 
czywiście wszyscy obecni są znani, a no- 
zatem. nie vowinna pozostawać na zebra- 
niu, ale nie należy jej do tego nakłaniać, 
gdyż nieraz naszych stróży bezpieczeń- 
stwa też, interesują sprawy samopomocy 
polskiej i chrześcijańskiej. Po wyborze 
zarządu należy w ciągu dwuch tygodni za- 
wiadomić Starostwo o wyborze zarządu, 
podać spis członków zarządu (imiona, na- 
zwiska, adresy i i adres siedziby). Organi- 
zacja musi prowadzić spis członków 7 za- 
znaczeniem przynależności państwowej, 
posiadać książkę z protokułami z zebrań 
oraz prowadzić książkę kasową. Władze 
państwowe mają prawo kontroli, prze- 
glądania książek i protokułów. 

"Czego niewolno rohić takiemu stowa- 
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z innemi stowarzyszeniami, niewolno za- | ne w ten sposób, aby udzielającym była 
kładać oddziałów, niewolno. przyjmować osoba a nie organizacja, gdyż organizacja. 
na ćzłonków osób prywatnych (banki, | nie może domagać się na. drodze sądowej 
spółdzielnie) nie wolno korzystać z ofiar- | zwrotu zaciągniętej pożyczki, Jest to wa- 
ności publicznej i zapomóg od instytudyj | da tej formy zgłoszenia stowarzyszenia- 
publicznych. Pozatem stowarzyszenie w | Zaletą zaś jest możność szybkiego LODO 
ten sposób zgłoszone nie posiada osobo- | częcia działalności, bo już po czterech ty- 
wości prawnej a zatem niemoże skarżyć godniach, o ile n! eng sprzeciwu wladz. 
być skarzonem, zaciągać zobowiązań itp. 2. Drugim rodzajem stowarzyszenia 
Wszystkie zatem działania, a więc n. p. , jest stowarzyszenie zarejestrowane. 
udzielanie pożyczek musi być kwitowa- | Zgłoszenie o zarejestrowanie podpisać 
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Nr. 47 
musi przynajmniej 5 osób, załączyć trze- 
ba 4 egzemplarze projektu statutu, najle- 

hy piej na maszynie do pisania przepisane- 
kę £0, oraz podać jak wyżej adresy i siedzi- 
s. be stowarzyszenia. Zgłoszenie o zareje- 
Ki strowanie kieruje sie do Wojewödztwa 
halt przez Starostwo. Stowarzyszenie zareje- 
..._ strowane posiada osobowość prawną, mo- 

że tworzyć oddzialy i lączyć sie w związ- 
di ki. Rejestracja jest jednak kosztowniej- 
(sza i moze trwać długo, dlatego też nale- 
,.. ży się zastanowić jaką formę obrać, Mo- 
| ana również najpierw zgłosić sie do Sta- 
ka rostwa, jako stowarzyszenie ' zwyk'e, a 
| _ potem dopiero, po pewnym czasie, rożno- 
Ka cząć starania o rejestrację w Wojewödz- 

wie, nie tracge czasu na wyezekiwanie. 
Przy zgłoszeniach zarówno w pierwszym 
jak i w drugim wypadku trzeba poslugi- 
wać się gotowym już statutem i z niego 
czerpać określenia i formy organizacyj- 

Akcja odżydzeniowa przynosi coraz 
większe rezultaty. 

„ 4. p. w Ploeku, o którym już pobież- 
nie pisaliśmy, w ciągu 10 miesięcy rb. po- 
wstało 25 nowych polskich placówek han- 
dlowych, rzemieślniczych i innych. Są to: 

1. Sklep blawatny — Radaszkiewicza; 
2 sklep żelazny — Bajenkiewicza; 
8. sklep- rolniczo - kol. Woänikow 

„skiego; 
4. Skup zboża — Nowaka Q. 
5. Sklep galantervjny — Nowaka G. 
6. Sklad apteczny — Korzeniow- 

skiego; 
. 7. Sklep  ogrodniczo - kol. — Jan- 
kowskiego; 

8. Sprzedaż pieczywa — Goździewicz 
9. Zegarmistrz — Stec; 

10. Grawer — Litawiński; 
11. Krawiec damski == Roszezak; 

thee Sklep gotowych ubrań — Skibiń- 
ski; 

os 118, Sklep 
nisciak; 

14. Zegarmistrz II-gi — 
10. Sklep masarski — Kamiński; 
16. Sklep masarski — Kamiński; 
17, Sklep kolonjalny — Idzikowski; 
18. Sklep kolonjalny — Kajkowski; 
19. Sklep kolonjalny — Marunowski; 
| Warsztat rymarski — Machczyń- 

Ski; 
(21. Kamasznik; » 2. © 

‚22. Skład węgla — Bajenkiewicz; 

gotowych ubrań — Orga- 

Byłoby rzeczą bardzo pożądaną, gdy- 
by pisarzami byli także księża. Działal- 
ność bowiem literacka w zawodzie ka- 
płana katolickiego może być bardzo waż- 
nym środkiem oddzialywania duszpaster- 
kiego. Że zaś mogą oni tym sposobem 

zdziałać wiele dobrego, o tem świadczą 
takie nazwiska kapłanów-powieściopisa- 

y, jak Luis Coloma (hiszpański jezui- 
ta), Robert Hugo Benson (zm. 1914), Pa- 
 tryk Augustyn Sheehan (zm. 1913), Pier- 
re Lahnde S. J., Pierre Hermite, Ich 
dzieła bywają dzisiaj ezytere w licznych 
ek europejskich, także w polskim. 
ardzo ezlachótną postacią w narodzie 
rlandzkim jest nieżyjący już. wspomnia- 
wyżej, kapłan katolicki, P. A, Shee- 

van. Dzisiaj pojawiają sie w Anelji eo- 
z to nowe wydania jego utworów 

wongmans, Green & Co., London). By- 
wa on szétoko czytany i w Ameryce. Je- 

za życia autora zapoznała sie pu- 
56 amerykańska z jego utworami 

Wyniki akcji odżydzeniowej 

ne. Przepisy o zebraniu, prowadzeniu 
książek itd, oczywiście są takie same. 
Jeśli chce się zakładać oddzialy, trzeba 
w statucie dopisać, że stowarzyszenie 
może tworzyć oddziały, ale wydaje mi się, 
że tworzenie oddzialów nie będzie miało 
miejsca. Ważną jest wreszcie uwaga, że 
człońkowie muszą mieć niemniej niż o- 
siemnaście lat i, że pelne prawa ez'onko- 
wskie zyskują dopiero po dojściu do pel- 
noletnosei. 

Ktoby pragnął bardziej szczegółowo 
zapoznać się z temi sprawami, niech kupi 
ustawę o stowarzvszeniach i ustawę o 
zgromadzeniach, które jak sądzę, nie po- 
Winny zbyt drogo kosztować. Statut, któ- 
ty drukowaliśmy, jest statutem organiza- 
cji zarejestrowanej (rejestracja trwala 8 
miesięcy), może w przyszłości już latwiej 
władze będą rejestrowa'y. 

Henryk Szeib. 

ine Wytwórnia pończoch — Racibor- 
ski: 

23, Fabryka narzędzi rolniczych — 
Urbanski. 

Większość tych placowek jest wyni- 
kiem planowanej akcji, zmierzającej do 
jaknajszybszego wykorzystania przeciw- 
ży owskiego nastroju w społeczeństwie. 

ajtrudniej było namówić do założe-: 
nia pierwszych placówek, Niektórych fa- 
chowców jak zegarmistrzów, krawca dam 
skiego, grawera i kutców branży odzie- 
żowej sprowadzono specjalnie z. Pozna- 
nia przy pomocy „Zwiążku Polskiego" 
(Poznań ul. Pocztowa 27) Dalej poszło 
coraż latwiej, gdyż nadzwyczajne powo- 
dzenie nowootwartych placówek stało się 
świetnym bodéeem dla innych. 

W powiecie płockim w r. b. samych 
polskich skupów zboża powstało 5, zaś „r 
r. b. różnych skiepów polskicl 9. 

Spoleezetistwo nowootwarte placówki 
popierą coraz burdziej, Młodzież od eza- 
su do czasu maluje napisy „Nie kupuj u 
żyda* itp. zaś niepoprawnym Polakom 
przyczepia na plecy kartki z napisem 
„Ta św.« kupuje jeszcze u żyda”. To 
też np. w dzielnicy rybackiej pewien żyd 
założy! sklep spczywezy i po kilku ly zo- 
dniach musiał go zamknąć, gdyż niki nie 
chciał u niego kupować, 

Ostatnio został założony w Płocku od- 
dział poznańskiego „Związku Polskiego”, 
mający na celu popieranie polskiego sta- 

ważna sprawa 
(Dokończenie z nr 47-g0) 

rednictwem sędziego Najwyższego 

„zdrówćj i czystej strawy duchowej 

nu posiadania. 

Trybunału Stanów Zjednoczonych A. 
Pn., O. W. Holmes'a. W roku 1925 na- 
stapilo uroczyste odsłonięcie pomnika ku 
czel tegoż kapłana-pisarza w Doneraile, 
gdzie żył i pisał, z udziałem wybitnych 
przedstawicieli angielskiego świata lite- 
rackiego i wszystkich sfer irlandzkich. 

Niemczech i Francji ksiądz-pisarz 
jest zjawiskiem częstem. U nas ich nie- 
ma (owszem, są tylko publicyści, bardzo 
wybitni). 

Oto powody. dla których nie pasiada- 
my narodowej literatury katolickiej. 

A potrzeba jej daje się odczuwać tem 
więcej, iż jak można skonstatówać. po- 
czyna się budzić wśród mas polskich głód 

Płody dusz ehorowitych, zatrutych ja- 
dem talmudvzmu, wolnej myśli. komu- 
hizmu, a zwłaszcza zarażonych brudem 
zmysłowości. muszą się przezyé — pre- 
d7-# czv później, ek 

ożna bowiem wprowadzić cziowieka 
zbawiore 

nie na długo. Wnet on sobie uświadomi, 
iż jest człowiekiem i nosi iskierkę ducha 
Bożego na dnie swego serca. I wnet Por 
czuje tęsknotę za zaprzedaną, czy lekko- 
myślnie utraconą godnością ludzką, pocz- 
nie tęsknić do słońca i czystego powie- 
trza, 

Dzisiaj właśnie jesteśmy świadkami 
budzenia się tej świadomości i tęsknoty. 

Pozatem nie wolno nam zapominać o 
tem, że stanowimy naród polski i kato- 
licki — w swej bezwzglednej większości, 
stąd wypływa dla nas święty obowiązek 
samoobrony przed czynnikami obcemi i 
zgubnemi. oraz narodowy i katolicki obo- 
wiązek stworzenia piśmiennietwa włas- 
nego, rodzimego, katolickiego, będącego 

j odzwierciedleniem ducha narodu. Wia- 
domo bowiem dobrze, jak bardzo polskie 
piśmiennictwo współczesne jest zażydzo- 
ne. 

Polska książka jest wzgl-dnie droga, 
a temsamem nieprzystępna dla mnóstwa 
dusz, potrzebujących światła i zdrowej 
strawy. 

Istnieją wspaniałe wydawnietwa pol- 
skie, śliczne pod względem szaty zewne- 
trznej, a dobre, nawet bardzo wartościo- 
we pod względem ukrytej w nich treści. 
Lecz cóż to pomoże człowiekowi, skoro 
do tych źródeł wiedzy i piękna nie może 
się zbliżyć...? 

Znana jest cenna kolek*ja „Cuda Pol- 
ski“ w nakładzie „Wydawnietwa Pol- 
skiego* w Poznaniu, jak również inne 
wydawnictwa tejże firmy. Ukazują sie 
drogocenne dziela w nakładzie firmy 
Trzaski, Ewerta i Michalskiego w War- 
szawie. Poszczególny tom „Cudów Polski* 
w luksusowej całopłóciennej oprawie 
kosztuje 22 zł., pojedyńczy tom warszawe 
skiej „Bibljoteki wiedzy” również w o- 
prawie p'óciennej, 20 zl. Któż może sobie 
pózwolić na kupno tych drogocenności? 
Tylko wybrańcy, bo szary człowiek nie. 

Jo niedawna niepodobna było nabyć 
kompletnych wydań dzieł naszych wiesz- 
czów. Dopiero teraz je sie reklamuje po 
cenach istotnie przystępnych (Pisma Slo- 
wackiego: 12 zł, Mickiewicza 9 zł, Kra- 
sińskiego 7,50 zł. według katalogu 
„Wśród ksigzek“.) 

Zwyczajna książka powieściowa pol- 
ska, średniego formatu. nieoprawna, ko- 
sztuje najmniej 3,50 zł. Jest nieoprawna 
więc niepraktyczna, bo niszczy się szyb: 
ko, a oprawa kosztuje 1,50 wzgl. Ż.— zł. 

dy weźmiemy do' ręki angielsk 
książkę z kolekcji „Collins“ Illustrate 
Pocket Classics“ lub z kolekcji „Every- 
man's Library“ (Dent % Sons, London), 
cóż nas uderza? Płócienna artystyczna, 
luksusowa oprawa, dobry, cieniutki pa- 
pier, a na wierzchu bardzo minimalna 
cena; 2,—, Jósiążka angielska posiada 
„zarazem tę praktyczną zaletę, iż jest od- 
razu oprawna. Takie same zalety może- 
my skonstątować przy książce włoskiej 
2 kolekcji florenekiej „Collezione Salani, 

I Classici“: śliczna płócienna oprawa. a 
na okładce bardzo umiarkowana cena: L. 
5,—. Jednakże książką włoska z reguły 
oprawna nie jest, podobnie, jak francu- 
ska. 

Piękna forma i niska cona przy pol- 
skiej książce nie idą w parze. 

Zjawisko to — trudna nabywezość pol- 
skiej książki wypływa z różnorakich źró- 
det. 

Główną przyczyną, mówi sie, jest kry: 
zys, Lecz gdzieindziej on także istnieie, 

Polska książka nie ma przyjaciół. To 
chyba jest kardynalna przyczyną. 

! rzeczywiście, W Poleea istnieje nie- 
zliczone mnóstwo ludzi wogóle nicezyta- 
jących. gdyż czytać ani pisać nie umieją. 
A po drugie. wśród umiejscych czytać 1 
pisać istnieja nieprzeliczone rzesre. po- 

wyższych. sz'ache'nia'szrch. 
intelektualniejszych zamiłowań. Dlatego w błoto i kazać mu tam plażować. lecz książka nie.ich nie obchodzi. 

\ 
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Ważnym czynnikiem, stojącym w dro | 
dze upowszechnieniu się czytelnictwa w 
Polsce, jest analfabetyzm. Posiadamy 
olbrzymią cyfrę anaifabetów książko- 
wych: sześć i pół miljona. Rzecz nie do 
uwierzenia Możnaby z tych sześciu mil- 
jonów ludzi utworzyć osobną rzeczpospo- 
lita z specjalnem minieterstwem — nie 
oświecenia publicznego, lecz ciemnoty pu 
blieznej. Lecz na bok żariy! To rzecz 
poważna i bolesna zarazem. 

A czy istnieje zorganizowana akcja, 
mająca na celu walkę z tym chorobliwym 
symptomem? Owszem, istnieje. A kie- 
rują nia T. ©. L. i Polska Macierz Szkol- 
na. 

Stosowano i stosuje się rozmaite me- 
tody tej walki. Obecnie zastosowanie ma 
metoda jednostkowego pouczania, pole- 
gająca na tem, iż sąsiad oświecony uczy 
czytania i pisania sąsiada niepisemnego, 
na osobności, w cztery oczy, by go nie 
zawstydzać. Jest to prawdziwy uczy- 
nek miłosierny eo do duszy, 

W listopadzie roku ubiegłego ogloszo* 
no w Polsce „pierwszy miesiąc likwida- 
cji analfabetyzmu książkowego”, 

Rzecz smutna, iż czynniki tak wply- 
wowę i odpowiedzialne, jak Polskie Ra- 
djo i Polska Akademia Literatury, w 
kampanji tej okazały się bardzo biernie. 
Organizatorzy „miesiąca likwidacji” 
zwrócili się z prośbą o współpracę do pol- 
skich pisarzy, z których tylko niektórzy 
sie odezwali. Szezere i przychylne sta- 
nowisko wobec prośby zajął Związek 
Wydawców Dzienników i Czasonism, 0- 
raz Syndykat Dziennikarzy. (Pod tym 
względem cfr, artykuł p. t. „Na drodze 
ku Polsce czytającej* w nr. 8 i 4 „Prze- 
glądu oświatowego” z tego roku.) 

W większych miastach książka ma 
licznych konkurentów, którzy ją odpy- 
<haja od progu, broniąc jej wstępu do do- 
mów mieszczańskich, Prawdą jest, iż 
mieszczanin z większego miasta znajduje 
w swem środowisku takie dystrakeje i u- 
rozmaicenia, które mu pochłaniają pra- 
wię wszystek czas, wolny od zajęć, nie 
pozostawiając mu nie czasu na lekturę. 
Teatr, kino, sport, widowiska, ulica zre- 
sztą podają mu już same to, co znaleźć 
możę w książce, zwłaszcza powieści. Po- 
co dopiero zaglądać do książki, gdy tych 
rzeczy mogę się dowiedzieć w sposób 
krótszy, łatwiejszy i ponętniejszy na uli- 
cy, w kinie, teatrze, kawiarni — myśli 
sobie wygodny mieszczuch z metropolji 
wojewódzkiej. 
Brak intelektualnych zamiłowań daje 

się stwierdzić także na prowincji. Na 
wsi jest on olbrzymi. 

Mieszczanin małomiejski chetnie idzie 
przypatrywać się wyścigom kolarskim, 
zawodom bokserskim, meezom pilkar- 
skim itd. Pójść do czytelni, względnie 
bibljoteki — ani mu się śni. Jest on pil- 
nym czytelnikiem nowin sportowych i 
admiratorem wielkich rekordów — to je- 
go jedyna lektura. prócz nowin politycz- 
nych i niektórych innych. Dla warto- 
ści umysłowych, dla dzieł nauki i sztuki 
zrozumienia nie ma. 

Na organizacjach kulturalno-oświato- 
wych, zwłaszcza katolickich orgamiza- | 
cjach młodzieży spoczywa ważny obowią- 
zek uświadamiania młodzieży zorgani- 
zowanej | niezorganizowanej 1 budzenia 
wśród niej zainteresowań podniosłych, 
zwłaszcza zamiłowania i pociągu dla 
książki. Trzeba jej tłumaczyć, iż idea- 
łem młodzieńcą nie jest bokser z maleń- 
ką, tępą główką, osadzoną na centnaro- 
wej masie ciała, z wzrokiem przymelo- 
nym, niezdolnym przenikać tajemnie by- 
tu i wybierać wdal, poza granice mate- 
rji, lecz człowiek zdrowy i mocny röw- 
noczośnie duchem i ciałem, a przede- 

Zaś wśród młodzieży wiejskiej należy 
zwalezaé typ zaplotkowcgo włóczęgi, pa- 
lącego uroczyście papierosa za skradzio- 
ne ojcu pieniądze, odciągać ją od zabaw 
i tańcówek, a napędzać do ognisk oświa- 
towych. 

Czyni się u nas wysiłki w kierunku. 
zwalczania książkowej obojętności wśród 
mas przez organizowanie „tygodni pro- 
pagandy ezytelnietwa“. Bardzo to szla- 
chetna akcja, jeśli nią się kierują inte- 

Byłem w ciągu 5 lat w Rosji Sowiec- 
kiej. Gdy w r. 1922 po fatalnej gospo- 
darce komunistyczrńej w dawnym ,,Spich- 
lerzu Europy“ zapanował głód, wówczas 
dyktator ówczesnej Rosji Lejba Trocki 
rzucił hasło „zołoto i sierebro z cerkwiej 
na chleb dla golodnych“, 

Mieszkałem wtedy w Bialopolu, char- 
kowskiej gub. Pewnego dnia rano wszy 
stkie cerkwie jednocześnie byly okrążone 
oddziałami czerwonoarmiejców, przeważ: 
nie pod kierownietwem kcmisarzy żydów; 
zabierano ze świątyń wszystkie kosztow 
ności, zdzierano złote i srebrne okucia z 
krzyży i książek do modlitwy itp. Gdy lo- 
tem błyskawicy rozeszła się o tem wieść 
po mieście, wówczas ludzie zaczęli tłum- 
nie zbierać się przed cerkwią, lecz na- 
przeciw nich stał w bramie karabin ma- 
szynowy. Gdy do jednej z cerkwi żolnie- 
rze weszli w czapkach, wówczas stary 
pop zwrócił sie do nich ze słowami „sni- 
mitie szapki, — i wskazując oltarz dodał 
— wied eto Boh waszich oteöw“ (Zdejm- 
cie czapki, wszak to jest Bóg waszych oj- 
ców). Żołnierze spojrzeli na komisarza 
żyda i czapek nie zdjęli. 

Za zebrane złoto i srebro miano kur 
pić zagranicą zboże dla głodnych, lecz 
mijały dni, tygodnie i miesiące, ludzie 
padali z wycieńczenia, były wypadki }u- 
dożerstwa, a chleba nie było. Aż zaczęły 
pojawiać się pogłoski iż to złoto i srebro 
idzie rzeczywiście zagranicę, ale nie na 
zakup zboża dla głodnych, lecz na budo- 
wę jakiejś stolicy żydowskiej, że kosztem 
Rosji „Jewreje“ budują sobie wlasne pań 
-stwo itp. Gdy bezczelność żydów w okra- 
daniu Rosji doszła do najwyższego sto- : 

Na pytanie to winni odpowiedzieć 
wszyscy. których ta doniosła i paląca 
sprawa bliżej otchodzi, 

W tym celu rozpisaliśmy ankietę na 
powyższe pytanie t. j. 

Jak uwolnić Polskę cd żydów? 

i zwracamy się z serdecznym apelem do 
wszystkich naszych Czytelników o odpo- 
wiedź na powyższy temat, 

" Odpowiedź może być ujęta dowolnie 
t. j; może obejmować całokształt zagad- 
nienia żydowskiego, a więc życie gospo- 
darcze, spoleczne, umysłowe i polityczne, 
lub też można odpowiedzieć w jednym 
zakresie np, 

Jak uwolnić Polskę od żydów 
* gospodarczo 

Z okazji 525 lecia Kongregacji Ku- 
picekiej w Krakowie odbył się w dniach 
28 i 24 ub. m. zjazd kupiectwa polskiego. 

W dniu 23-im odbył się zjazd delega- 
tów Rady Naczelnej Zw. Zrzeszeń Ku- 
piectwa Polskiego, którego obradom prze 
wodniczył prezes Rady p. B. Herse z 
Warszawy. Pierwszym punktem obrad 
była doniosła sprawa kredytu dla pol- 

wszystkiem duchem. lgkiego handlu. W tym celu ma być od- 

| 

Str, B + 

resy własne iniejatoröw wydawców i au» 
torów, lecz dobro bliźniego i dobro nar 
rodu. 

Dwie przeto główne praaszkody nale- 
ży przełamać w społeczeństwie polskiem, 
mianowicie analfabetyzm i obojętność 
książkową, a dopiero wtedy będzie moż- 
na mówić o zabłądzeniu książki polskiej 
w progi miejskie i pod wiejskie strzechy. 

% Ks. B. N. 

Walka z żydami w Z.$.S.R. 
pnia, wówczas w szeregach najzacieklej- 
szych komunistów Rosjan powstał pier- 
wszy groźny pomruk niezad wolenia z 
semitów. Młodzież szkolna rzuciła hasło - 
„Biej żidow — spasaj Rossiju*. Słowa te 
pisane dziegciem i smołą na plotach ł 
ścianach w miastach, osidach i wsiach 
budziły cały naród rosyjski do walki z > 
polipem żydowskim. 

Pogromy żydów w Rosji Sow. zaczę- — 
li synowie dońskich kozaków. Nie wolno 
było o tem pisad. Nie pomogły żydom . 
ani utrzymywaną krwawo władza ani. 
srogie kary. Znienawidzony dyktator 
żyd wraz ze swoją kliką semicka musiał. 
ratować się ucieczką. Do Polski uciekło 
wtedy około 1 miljon żydów, z tego pra» 
mis 600 000 uzyskało obywatelstwo pol- 
skie. 

Rola żydów w Rosji porewolueyjnej 
| to w dziejach świata największa żydow» — 
ska zbrodnia, to też kraj zbrodniczo wy- 
zyskany przez nich stanął do śmiertelnej 
z żydami walki; BAR 

W Rosji Sowieckiej wiaziałem żydów . 
bez maski u szczytu potęgi, a gdy mło- 
dzież rzuciła hasło wałki z tym wrogiem, — 
wówczas rozpoczął się szybki zmierzch 
dyktatury żydowskiej. s 

W Polsce żeruje i tuczy sie 4 miljo- 
ny żydów. Setki tysięcy Polaków gło- 
duje, czując się parjasami na ziemi — 
swych ojców, to też i w Polsce młodzież. 
rzuciła hasło do walki 2 wrogim, nie- 
wdzięcznym żywiołem, bo ne ee 

Polska musi byé odzydzona! 

Gustaw Nowak, 

Jak uwolnić Polske od żydów 
lub umys’owo czy politycznie lub te. 
Można odpowiedzieć na pytanie 

Jak uwolnić rzemiosło polskie od żydów 
handel albo miasto lub wieś itd. 

Artykuły na ten temat winny być pi- 
sane możliwie rzeczowo, zwięźle i czytel- 
nie, możliwie ną maszynie. 

Mamy nadzieję, że wszyscy dobrze 
myślący nasi Crytelniey przyjmą udział 
w ankiecie, AA Pe ae 
Ankieta trwać będzię do 20, stycznia r. p. 

an Tas ei 
Od następnego numeru rozpoczniemy — 

druk artykułów, które oirzymalismy 2 _ 
różnych stron kraju, jako odpowiedź na 
omawianą powyżej ankiet, oO 

do ' REDAKCJA — 

Obrady Kupiectwa polskiego 
powiednio zreorganizowany Bank Sw. 
Spółek Zarobkowych. - PROCY 

W niedzielę 24 ub. m. mszą Św. poz 
poczęto ogólnopolski zjazd kupieetwa po) 
skiego w sali Starego Teatru, w któryni 
udzial wzięło przesz'o 2 tysiące uczest 
ników. Po szeregu przemówień powita! 
nych wygłoszonych przez szereg osobi- 
stości ze sfer rządowych, wygłoszono ma 
stępujące referaty: Kupiectwo polskie a 

ę 
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chwila obecna — p. H. Braun; Drogi pod- 
niesienia poziomu zawodu kupieckiego — 
poseł B. Sikorski; Kupiectwo polskie wo- 
bee polityki handlu zagranicznego — St. 
Barcikowski; O właściwe formy handlu 
wewnętrznego — dr. P. Chorąży; Pro- 
blem świadczeń publicznych w handlu — 
A. Dobrowolski; O odbudowę kredytu dla 
handlu polskiego — A. Czarnecki; Zagad- 
nienie ustawodawstwa handlowego — L. 
Grabowski; Wzmocnienie więzów orga- 
nizacyjnych kupiectwa polskiego —. A. 
Mierzejewski i Na progu najmniejszych 
warunków erh i moralnych, ktöre 
by czyniły ich zdolnymi do uprawiania 
uczciwego handlu. Naszem więc pierw- 
szym etapem wiodącym do podniesienia 

- Wszechświatowy £ 
Węgry 
__ Studenci wyższych uczelni w Buda- 

_ peszcie zorganizowali uroczystość po- 
święcenia drewnianych krzyżów, które 
miały być zawieszone w salach wykłado- 
wych wyższych uczelni węgierskich. Gru- 
pa studentów żydów wyraziła się w spo- 
sób obelżywy o uroczystościach. Prezes 
organizacji studentów chrześcijan we- 
zwał żydów do natychmiastowego opusz- 
czenia sali. Ponieważ żydzi wezwania nie 
usłuchali, wywiązała się bójka. 

Zaburzenia powtórzyły się i dnia na- 
; stepnego, Poturbowano wielu żydów nie- 
tylko na uniwersytecie, ale i w mieście. 
Studenci krzyże powiesili, by podkreślić 
katolicki charakter uczelni. 
Palestyna 

Z wielu miejscowości w Palestynie, 
wedle doniesień prasy żydowskiej, docho- dzą meldunki o mapadach Arabów na po- 
jedyńczych żydów. . 

Podczas ostatniego strajku arabskie- 
go w Nablus, dzieci arabskie wytłukły w 
"lomach żydowskich szyby. 

(W pobliżu miejscowości Ain Charod 
ezi0no zamordowanego policjanta ży- 

da Mosche Rosenfelda. Władze wdrożyły 
śledztwo. ae: 
Litwa 

Litewski związek handlowców, prze- 
imysłoweów i rękodzielników » Verslinin- 

hi“ odbył w dniu 1 listopada w Kow- 
nie walny zjazd, na którym specjalnie o- 

„Prawnicy walczą 
x. zZ Żydami 

IW końcu ub. m. odbyło się zebranie 
Związku adwokatów polskich, grupuja- 
cego adwokatów z całej Polski. Powzięt: i rezolucję, w której m. in. czytamy: 

Zarząd główny Związku adwokatów _ polskich, po wszechstronnem omówieniu 
stosunków, panujących w adwokaturze 
na obszarze Rzpltej, mając na uwadze, że 
jednym z przewidzianych statutem Zwią- zku jego celöw była zawsze i jest ochrona 

praw narodowych adwokatury polskiej 
stwierdza: 

1) że troska o zapewnienie adwokatu- rze znaczenią i powagi, które w naszem 
_ państwie i społeczeństwie mieć powinna, a które jest niezbędne dla wykonania roli 
_ 1 spełnienia zadań „jakie na niej ciążą — 
nakazuje wzmożenie dążeń i poczynań, 
zmierzających do tego: 
aby ezynnikowi polskiemu w adwoka- 

_ turze zapewnić przewagę i stanowisko, 
jakie mu w Rzeczypospolitej Polskiej 
przystoi i 

aby zasada powyższa wzięta była za pod- 
stawę unormowania dostosowanej do po- 

; 

poziomu zawodu kupieckiego, winno byé 
usuniecie zydostwa z naszego handlu. 

Niestety zjazd nie wspomnial ani sto- 
wem o kwestji żydowskiej. Wprawdzie 
z przemówień poszczególnych referentów, 
jako logiczny wniosek, wysuwäla się 
prawda, że tylko walka z zalewem żydow- 
skim wyprowadzi kupiectwo polskie z o- 
becnego, opłakanego stanu, ale niestety, 
nikt tego na zjeździe nie podkreślił. 

Kupieetwo polskie winno obecnie do- 
brze widzieć i słyszeć, aby nie rozminąć 
się z potężnym odłamem społeczeństwa 
polskiego, które walezae z zalewem ży- 
dowskim, walcząc o lepsze jutro dla Pol- 
ski, tem samem walczy o lepszą przy- 
szłość dla handlu polskiego! 

Krakowianin. 

roni aniyżydowski 
mawiano sposoby walki z żydami obo- 
wiązkowe Święcenie niedzieli. Nadto wy- 
kluezono 33 członków ze związku spowo- 
du niearyjskiego pochodzenia oraz pole- 
cono wszystkim oddziałom prowinejonal- 
nym wykluczyć ze związku osoby pocho- 
dzenia niearyjskiego. 

Niemcy 

Według majnowszego zarządzenia 
min. oświaty Rzeszy dra Rusta nauczy- 
ciele pochodzenia niearvjskiego: nie mo- 
gą udzielać prywatnie nauki młodocia- 
nym poniżej lat 18. W zwiazku z tem i na 
podstawie poprzednio wydanych zarzą- 
dzeń nawet osoby aryjskiego pochodze- 
nia, o ile zawarły związki małżeńskie z 
mieary jczykami, będą wykluczone od wy- 
konywania zawodu nauczyciela rrywat- 
nego. 

Stany Zjednoczone, 

‚Ihe .Moniter“, pismo wychodzące 
w Missouri, omawia powodzenie szerzą- 
cego się w zachodnich stanach bojkotu 
żydowskiego i zamieszcza odezwę amery- 
kańskich nacjonalistów. Odezwa ta zwra- 
ca się w ostrych słowach przeciwko pro- 
pagandzie żydowskiej w prasie, przeciw- 
ko demoralizacji i przekupstwu żydow- 
skiemu. w literaturze, teatrze i filmie. 
Protestuje przeciwko szerzącej się de- 
moralizacji młodzieży oraz krzewieniu 
komunizmu przez żydów. Odezwa kończy 
się przestrogą, że objawy te są groźhe dla 
życia gospodarczego Ameryki, które o- 
plata pająk żydowski swoimi wpływami. 

trzeb spoleczeństwa liczebności adwoka- 
tury; 

2) że wspomniana troska dyktuje rów- 

tów polskich wszystkich adwokatów pol- 
skich, którzy — niezależnie od przekonań 
politycznych i społecznych — uznają po- 
trzebę wzmocnienia siły i podniesienia 
znaczenia adwokatury polskej w pań- 
stwie. 

Związek ten bynajmniej nie wchodzi 
do obozu narodowego, dlatego też i w re- 
zolucji powyższej wyczuwamy daleko i- 
dącą ostrożność w wysławianiu się. Ale 
fakt zostaje faktem — adwokaci pragną 
czynnikowi polskiemu zapewnić w adwo- 
katurze przewagę. 

A więc i inteligencja zaczyna się ru- 
szać. Oześć prawnikom polskim! 

POLSKA 
bez żydów to 
potęga i dobro- 
byt kraju. 

mież nieodzowną potrzebę dążenia do | 
zgrupowania w łonie Związku adwoka- | 

straty w zabitych 

Pracownicy... radzą: 
Pracownicy — albo urzędnicy, wzięli 

mareszcie na odwase i zwołali na 24 ub. 
m. kongres do Warszawy. 

Dziwny to był kongres. 
Przedewszystkiem więc nie dopusz- 

czono do zaproszenia na kongres przed- 
stawicieli związków: robotniczych. Wnio- 
sek w tej sprawie zglosila na posiedze- 
niu rady pracowniczej Unja pracowni- 
ków umysłowych, oraz pracownicy samo- 
rządowi. Przeciw wnioskowi wystąpili 
jednak pracownicy państwowi, których 
działacze najbardziej» są uzależnieni od 
czynników administracyjnych, 

Obradowano w sali Resursy Obywa- 
telskiej. Na kongres przybyło około 1000 
delegatów z całej Polski. Atmosfera była 
podniecona, nastroje ponure, 

Pp. min. Kościałkowski i min. skarbu 
Kwiatkowski nie byli obecni. 

Kongresowym obradom przewodn.i- 
czył prezes centralnej rady pracowniczej. 
p. Franciszek Sienkiewicz. Referaty wy- 
głosili: o uposażeniach pracowników sa- 
morządowych p. Tadeusz Domański, o u- 
stawodawstwie pracowników samorządo- 
wych p. Roman Krukowski i o warstwie 
pracowniczej na tle ogólnej sytuacji gos- 
podarczej p. Stefan Gacki. Podnieść tu 
jednak należy, że referenci nie o wszyst 
kiem mogli mówić! 

Mimo to pierwsi dwaj referenci w o- 
strych słowach krytykowali obecną „rze- 
czywistą rzeczywistość”. Jedynie p. Gae- 
ki, del. Unji prac. umysł, usiłował, jednak 
bez powodzenia, bronić karteli. 

Po referatach odbyla się dyskusja, 
której przebieg świadczy dobitnie o na- 
strojach, „dołów* urzędniczych. Domaga- 
no się zasadniczej zmiany struktury gos- 
podarczej naszego państwa, atakowano 
obeany ustrój, rzucano hasła radykalnej 
przebudowy istniejących stosunków. — , 

Mimo to przeforsowano rezolueje, 
wbrew woli większości, chociaż liczni de- 
legaci pragnęli zabrać głos w tej sprawie, 
zgłaszając poprawki i dodatkowe wnio- 
ski. Przewodniczący jednak nie dopuścił 
ich do głosu; oświadczył, że rezolucja zo- 
stała przyjęta i... zamknął kongres. . Po-. 
wstała nieopisana wrzawa, Wskakiwano - 
na krzesła, rozpoczynano przemówienia, 
nawołując do kontynuowania obrad. 
wznoszono wrogie prezydjum okrzyki. 
Nie to jednak nie pomogło! Kongres zo- 
PRD WARSA formalności stało się za- 
OŚĆ. 

Złośliwi mówią... cierp ciało... 

Z frontu 
„ Włosi eofają się stopniowo. 

Z Adis Abeba donoszą, że w terenie pa- 
su górskiego Abaro, w odległości 65 kilo- 
metrów na północ od Makalle, w toku jest 
gpecnie zacięta bitwa, trwająca od kilku 

ni. 
Walki toczą się na tylnych linjach 

frontu włoskiego. Abisyńczycy mają 
zamiar odciąć nieprzyjacielowi dopływ 
rezerw i dostarczanie materjału wojen- 
nego oraz żywności. Chodzi im również - 
o zamknięcie drogi z Makalle do Adui. 

| kosztowały dotąd wojska włoskie liczne 
Według źródeł abisyńskich walki te 

i materjale wojen- 
nym, przyczem Włosi rzekomo cofają się 
stopniowo, 

Na froncie południowym na odcinku 
‘Dolo wojska rasa Desty wykazują rów- 
"nież wzmożoną działalność. 

W kwaterze abisyńskiej zapanował 
pewien optymizm. Jak podkreślają, te- 
 warzyszący cesarzowi na froncie „ja. 
snowidz przepowiedział, że na tym od- 
cinku frontowym w jeden z czwartków 
grudnia dojdzie do decydującej bitwy, 
(która zakończy się vomyślnie dla wojsk 
abisyńskich. i 

y 
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Sprawozdawca wojenny NIB dowia- 

duje się z wiarogodnych źródeł abisyń- 
skich, że na froncie pólnocnym przepro- 
wadzane są poważne przegrupowania 
wojskowe. 

Niepogoda i częste deszcze oraz dzie- 
siątkujące szeregi choroby ‘sa dla. Wło- 
chów dużemi przeszkodami. To też ostat- 
nie operacje akisyńskie zyskują na zna- 
czeniu tem bardziej, że wojska” negusa 
sa stosunkowo dosyć dobrze uzbrojone, 
otrzymały bowiem znaczne ilości karabi- 
nów maszynowych. A 

Abisyńczycy w dalszym eiggu bronią 
/ wojny’ nad- 

chodzą wieści — często dość sprzeczne. 
Na froncie pólnoenym wojska włoskie 

operują w prowincji Tembien, gdzie do- 
chodzi często do potyczek. Według infor- 
macyj włoskich w jednej z nich pod Am- 
ba Betlem ponieśli klęskę Abisyńczycy. 
Według informacyj z innych źródeł, Abi- 
syńczycy zadali klęskę oddziałowi włos- 
kiemu na południe od Azbi- \ 

Pod Omberta Abisyńczycy odnieśli 
zwycięstwo na pölnoc-wschöd od Makal- 
le. . Włosi musieli eofnąć się, porzucając 

300 zabitych,.2 oficerów, a także 200 ka- 
rabinów i 4 karabiny maszynowe. 

Oddział włoski, podążający z Makalle 
na pólmoc-zachód poniósł klęskę w bit- 

wie z oddziatem abisyńskim, który wy- 

padł znienacka z zarośli. | ne 

Źródła angielskie podają wiadomości 

o walkach w Tembienie. Według tych 
wiadomości, Włosi w bitwie z częścią 

wojsk rasa Sejuma ponieśli dość znaczne 

straty. Res Sejum na czele 500 czy 600 

ludzi walczył przeciw 15 bataljonom As- 
karisów włoskich o przełęcz Abaro. Wo- 
jownicy Sejuma znajdowali się na szezy- 
tach, panujących nad przełęczą i w ciągu 
‘kilku godzin prowadzili zaciekłą walkę z 
przeważającemi siłami Włochów. Widząc, 
że nadciągają jeszcze 3 bataljony włos- 
kie, Abisyńczycy wycofali się. 
Z relacji angielskiej wynika, że ras Se- 

_ jum nie dał się otoczyć przez wojska wlo- 
skie, które usiłowały go ścigać. Posłano 
w pogoń 4 bataljony piechoty włoskiej 
i jeden bataljon Askieröw. 

Źródła angielskie donoszą z Harraru, 
ge Abisyńczycy mieli odebrać Włochom 
"wioskę Gabredarre, położoną o 20 km na 
północ od Gorrahei. Odziały abisyńskie 
posuwają się naprzód trzema kolumnami 
po 25 000 ludzi. 
"W okręgu Aussa karawama abisyńska 

zderzyła się z oddziałem wojsk sułtaną 
Aussy 1 została wzięta do niewoli. W ten 
sposób potwierdza się wiadomość, że sul- 

Koniec z dostawami żydowskiemi — 

hig a A wa 

tan wystąpił czynnie przeciwko 
skom abisyńskim. 

Według wiadomości otrzymanych z 
Harraru nie ulega wątpliwości, że Abi- 
syńczycy zdołali na południu odzyskać 
wielkie obszary. Przedewszystkiem w 
dolinie rzeki Fafan Abisyńczycy posunę- 
li się naprzód. Włosi cofają się na całym 
froncie, nie stawiając poważniejszego o- 
poru. 
szło do przekonania, że straże przednie 

zostały zanadto odsunięte od baz opera- 
cyjnych. W ten sposób wytworzyła się 
trudna sytuacja i Włosi byli zmuszem 
skrócić: front. 

Ulewne deszcze, trwające od dłuższe- 
go czasu utrudniają operacje wojenne. 
Cała prowincja Ogaden przedstawia wi- 
dok wielkiego błotnistego jeziora. W sze- 
regach wojsk włoskich zanotowano liczne 
wypadki chorób epidemieznych. 

Wiadomość o „zwycięskiej ofenzy wie“ 
na froncie południowym zostałą przyję- 
ia z wielką radością w Addis Abebie. 

Wszyscy — pod sztandar! 
W paru kolejnych n-rach S. N. za- 

mieszczamy odezwę p. tt ,Rodacy“, na 
okres przedświąteczny, hawołującą Ro- 
daków, aby w czasie zakupów przedświą- 
tecznych stanowczo omijali sklepy Zy- 
dowskie. 

Odezwa ta, w ręku każdego uczciwego 
Polaka, winna być orężem, z którym u- 
świadomieni Polacy ruszą do ataku na... 
wojtków żydowskich! 

Niechaj więc nie zbraknie . Polaka, 
któryby rozpowszechnił na swoim tere- 
nie chociaż sto sztuk omawianej odezwy. 

woj- 

Choéby za cenę wyrzeczenia się jakiegoś | 
sprawunku, niechaj każdy poświęci tę 
jedną złotówkę, niechaj rozda od siebie 
sto sztuk naszej odezwy. 

Ze szczególnym apelem udajemy się 
w tej sprawie do Wlb. Duchowieństwa! 
Niechaj każdy Pasterz w imię obrony 
swej owczarni przed niebezpieczeństwem 
wilków żydowskich poleci na terenie swo- 
jej parafji rozpowszechnić odpowiednią 
ilość wspomnianej odezwy. 

Niechaj cały czas dzielący nas jesz- 
cze od chwili uroczystego Święta Bożego 
Narodzenia będzie okresem wzmożonej 
działalności, mającej na celu uświadortić 
najszersze warstwy społeczne o szkodli- 
wości żydowskiej, o konieczności połącze- 
nia się wszystkiego, co polskie, pod 
sztandarem Idei odżydzeniowej, pod 
sztandarem Katolickiej, Narodowej Pol- 
ski K. G. 

dla wojska polskiego 
Min. spraw wojskowych wydało, jak 

wiadmo, polecenie intendenturom, aby 
zapotrzebowanie wojska na zboże, siano 
i inne płody rolne pokrywały bezpośred- 
nio u producentów lub też za poSrednict- 
wem spöldzielni rolniczo-handlowych. 

Postępowanie intendentur wojsko- 
wych w kwestji dostaw wywołało liczne 
protesty ze strony kupców zbożowych. 
Skargi indywidualnego kupiectwa zbożo- 
wego na utrudnienia przy staraniach 0 
utrzymanie dostaw wojskowych były 

przedmiotem narad Zw. Izb Przemysło- 
wo-Handlowych. y 

Związek Izb wystąpił do ministerstwa 
przemysłu i handlu z memorjałem, w któ- 
rym stara się bronić interesów indywidu- 
alnego kupiectwa zbozowego i zabiega o 
interwencję (!), aby kupcy zbożowi nie 
byli zasadniczo eliminowani od dostaw 
wojskowych. 

W skardze, przedłożonej ministerstwu 
przemysłu i handlu, Związek Izb podnosi 
że intendentury wojskowe z reguły pro- 
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ponują kupcom indywidualnym ceny niż- 
sze, aniżeli spółdzielniom, nawet wów- 
czas, gdy spöldz.elnie nie mogą podjąć 
się danej dostawy. 

Doniesienie agencji należy uzupełnić 
stwierdzeniem powszechnie zresztą zna- 
nego faktu, że owi „broniący się kupe; 
indywidualni, to w .9%. procyntach... 
Żydzi, zarabiający dotąd na dostawach 
dla wojska bajeczne sumy ze „szkodą 
kupea i chłopa polskiego. Decyzję min. 
spraw wojskowych należy powitać z ra- 
dością i uznaniem. Oby tylko polecenie 
to jak najściślej zostałowykonane! 

Bigos poliłyczny 
Pisaliśmy już kiedyś o tem, jak się 

doskonale rozwija we Francji organiza- 
cja narodowa p. n. „Ognisty Krzyź”, sku- 
piająca w sobie kilkaset tysięcy Francu- 
zöw. Ogromnie sie jęj boją masoni, któ- 
rym dotąd dość dobrze we Francji się po- 
wodzi. Boją się, żeby „Ognisty Krzyż” 
nie wziął rządów w swoje rece. Rządają 
więc od władz, od p. Lavala, prezesa mi- 
nistrów, rozwiązania tej organizacji. — 
Rząd p. Lavala nie jest bynajmniej na- 
rcdowym, jest w miarę radykalnym, ale ' 
nie uważa, żeby rozwiązanie „Ognistego 
Krzyża osłabiło obóz narodowy Fran- 
cji. 

W Paryżu sensacię stanowił oficjal- 
ny komunikat, donoszący o dwugodzinnej 
rozmowie ambasadora francuskiego Fran 
cois Poncet'a z kanclerzem Hitlerem i 
min. Neurathem. Komunikat twierdzi, 
że „charakter rozmowy był szczególnie 
przyjacielski i nacechowany duchem wza 
jemnej dobrej woli. ' 

Niektóre gazety francuskie przypusz- 
czają, że następstwem tej rozmowy może 
być zbliżenie niemiecko - francuskie. „E- 
cho de Paris“ pisze, Ze oznaczałoby to 
tylko skrępowanie rąk, kapitulację z roli 
mocarstwowej i przyznanie się, że inte- 
resy francuskie kończą się nad Renem. 
Oznaczałoby ono przekaznie Niemcom 
troski o uszanowanie granie Środkowej 
1 wschodniej Europy. Byłoby to röwno- 
znaczne z powierzeniem. wilkom strzeże- 
nia stada owiec. Zbliżenie z Niemcami, 
kończy Pertinax, prowadzi wprost do 
Sadowy, czyli do ostatecznej zagłady 
„Francji. N 

Niemcy zaś w swoich gazetach stara-. 
ją się nadać tej rozmowie doniosłe zna- 
czenie polityczne i wyciągają z niej wiel 
kie nadzieje na przyszłość. 

Jak już pisaliśmy poprzednio — Fran 
cja zbliża się też ku Rosji, z tą ostatnią 
rozpoczynają flirt polityczny — Niemcy. 
Tymczasem Polska oddaliła się znacznie 
od Francji, nie nas nie wiąże z Rosją, 
skarzymy się na Czechów, przyjęliśmy u- 
dział w sankcjach przeciw Włochom. 

W Medjolanie (Włochy). tymczasem 
miał miejsce dziwny fakt, mianowicie 
tamtejsza grupa faszystów urządziła 
burzliwą demonstrację przeeiwsowieekt. 
Przed gmachem konsulatu sowieckiego. 
tłum faszystów wznosił wrogie okrzyki 
przeciwko Z. 8. S. R. Między innemi gru- 
pa faszystów w pewnej chwili wzniosła 
okrzyk: „Niech żyje niepodległość Ukra- 
iny!“ Incydent ten prawdopodobnie be- 
dzie miał następstwa dyplomatyczne. 

Skąd ta sympatja do Ukraińców? 
Niektórzy przeczuwają w tem jakieś dyk, 
tando... niemieckie... 7°" 

Cz. Orlewiez. 

Nie chodźcie do adwokatów-żydów 

i lekarzy -żydów, a tylko do POLAKOW | 
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Polke! 
. Czego Zadamy od Ciebie 

Fachowcy w sprzedaży i reklamie 
zgodnie twierdzą, że trzy czwarte wszy- 
stkich zakupów w sklepach załatwiają 
kobiety. Kobiety kupują nietylko dla eie- 
bie, ale i dla swych dzieci, dla męża, dla 
całego domu. Począwszy od artykułów 
spożywczych, materjalöw na odzież aż do 
sprzętów domowych, wszystko prawie 
kupują gospodynie. | 

Kobieta jest obdarzona specialną psy- 
chiką, ciekawością w wysokim stopniu, 
łatwo ulega wpływowi sprzedawcy. lubi. 
nowości i lubi także tanio kupić. 

Te przymioty yaa umieją wyko- 
rzystać sprytni kupcy, którzy cały swój 
kunszt kupiecki i reklamę nastawiają na 
pozyskanie klienteli kobiecej, Groszowa 
obniżka ceny, uśmiech i pochlebstwo 
sprzedawcy potrafią zjednać klientkę, 
tak, że zapomina ona zwrócić uwagę na 
jakość towaru i rzetelność kupca. Dopie- 
ro później spostrzeże nasza gospodyni, że 
Za niższą cenę otrzymała gorszy gatunek 
albo mniejszą ilość towaru, 

Mistrzami w takim handlu są żydzi, a 
ponieważ cały prawie handel u nas jest 
w ich ręku, więc to oni są tymi, którzy 
wykorzystują słabość naszych gospodyń 
i zbijają w ten sposób grube majątki. 
Ofiarami tego rodzaju oszustw są nasze 
gospodynie Polki i nasze kieszenie z cięż- 
ko zapracowanym groszem. 

Kobieto Polko, zastanów się! Kupu- 
jesz u żyda 14 kilo masła o dwa grosze 
taniej, ale otrzymujesz masło zalalszowa- 
ne jakąś margaryna, albo z dużym 'pro- 
centem wody. Kupujesz mydło tańsze, 
ale nasycone wodą. 

Kupujesz materjał, ale zleżały lub 
szmuglowany. Kupujesz tanio kapelusz, 
ale z lichego materjalu i wypocony praca 
polskiej robotnicy, źle opłacanej i wyzys- 
kiwanej. Takiego kapelusza nie ponosisz 
długo. Za niższą cenę nabędziesz w skle- 
pie żydowskim buciki, ale z tekturową 
podeszwą. Pończochy od żyda prędko ci 
się rozleca. Orźniesz się na niciach, na | 
koszulach, na futrze, na kawie, śledziach 
i cukierkach. Okpisz się w ten czy inny 
sposób zawsze. iy 

Jeżeli nawet otrzymasz u żyda to, co 
jest warte twoich pieniędzy, to orżniesz 
siebie i nas wszystkich jako obywateli 
Polski, bo żyd ucieka od płacenia podat- 

"ków, okradą skarb państwa, samuglujac 
towar z zagranicy, bo żyd płaci glodowe 
zarobki swoim pracownikom, bo żyd wy- 

0 odżydzenie sportu 
Przyjrzyjmy się zbliska polskim z na- 

zwy klubom sport, a oniemiejemy na 
widok „rzeczywistej rzeczywistości”, W 
każdym niemal z tych klubów żydzi rej 
wodzą w zarządach, kierownieiwach sek- 
cyj i samych drużynach, W Małopolsce, 
na przykład, gdzie w piłce nożnej żydzi 
odgrywają minimalną rolę, odsetek ich w 
magistraturach sportowych jest przera- 
źliwie wysoki. Zarzady związków lekko- 
atletycznych są również opanowane przez 
żydów, a taki modny dzisiaj sport, jak 
„ping-pong”, stał się wyłącznie domeną 
judejską. BR a 

Jak zaś sobie żydzi w polskich klu- 
bach poczynają, świadczy o tem niedaw- 
ny przykład przemyski, Z wojskowo-cy- 
wilnego klubu „Polonja* usunięto pod 
naporem opinji narodowej żyda kierują- 
cego sekcją pięściarską. Semita czynił 
rozpaczliwe wysiłki, aby odzyskać utra- 
cong pozycję. Kiedy zaś mu sie to nie u-- 

 dalo, doprowadził do zupełnego zniszeze- 
Inia dobrze się rozwijającej galęzi sportu. | 

korzystuje pracownicę polską. W sumie 
żyd wyzyskuje nas wszystkich, którzy u 
niego kupujemy. 

Tymczasem w nierównej walce z 
żydostwem polskie kupieelwo upada. 
Chrześcijańskie sklepy coraz częściej się 
likwidują, a miejsce po nich zajmują ay- 
dzi. 

Kobieto Polko, zastanów się! Kupując 
u żyda niszczysz polskie kupiectwo, swo- 
ich bliższych czy dalszych krewnych, 
swoich braci, którzy pracują, by ciebie i 
twoje dzieci utrzymać. 

Każdy grosz, który ty Kobieto Polko 
zaniesiesz do żyda, jest cegielką, z któ- 
rej budujesz majątki żydowskie. Każdy 
grosz zostawiony w sklepie żydowskim 
jest równocześnie pociskiem, którym bu- 
rzysz i rujnujesz podstawy polskiego 
hamdlu. 

Zastanów się! Tak niewiele jest samo- 
dzielnych placówek polskich w naszym 
handlu, przemyśle i rzemiośle, a i te z ist- 
niejących zagrożone są twoją lekkomyśl- 
nością kupowania u żydów. Oo będzie z 
nami, kiedy żydostwo opanuje resztę na- 
szego handlu i przemysłu? 

Wtedy będziemy tylko najemnikami, 
parobkami żydów, ich sługami. Wtedy 
oni będą robili £ nami co zechcą, będą 
nam tylko rozkazywać, a my słuchać ich 
będziemy musieli. 

Kobieto Polko, wtedy twoje dzieci 
nie będą mogły myśleć o samodzielnym 
zawodzie, a będą na łasce i nielasce ży- 
dów, będą żydowskimi niewolnikami. 

Kobieto Polko! Ty trzymasz klucz 
w ręku, bo z racji twego stanowiska w 
społeczeństwie i rodzinie przez twoje rę: 
ce przechodzi większość naszych zarob- 
ków. Od ciebie Kobieto Polko wymaga- 
my, abyś u żyda nigdy i nie nie kupowa- 
ła, abyś omijała jak zarazę sklep zydow- 
ski, abyś nie lakomila się na groszową 
różnieę ceny i nię ulegała pochlebnym 
słówkom żydów. 

Od ciebie wymagamy, abyś z każdym 
groszem. który musisz wydać, szłą do pol- 
skiego chrześcijańskiego sklepu, a nie do 
żydowskiego. 

To jest twoje wielkie zadanie, Kobie- 
to Polko, które musisz sumiennie wypel- 
nić w imię własnych interesów, w imię 
przyszłości twoich dzieci, w imię niezawi- 
słości gospodarczej Narodu Polskiego. 

Inaczej zginiemy pod przemocą zydo- 
stwa. 

W miastach małopolskich sędzią piłkar= 
skim jest z’reguly żyd, prezesem związku, 
sekretarzem lub członkiem zarządu rów- 
„nież żyd. 

Doszliśmy do takich skaridalicznych 
paradoksów, że żydzi reprezentują Pol- 
skę nazewnątrz. Żaden mecz bokserski 
nie obejdzie się bez rasowego żydka Rot- 
holea. Z dzielna Walasiewiczówną, Waj- 
sówną i Kwaśniewską „szwenda“ sie po 
całej Europie i zbiera cięgi żydowska” 
krakowska Freiwaldöwna, Wittman, ra. 
sowy żyd, skompromitował się niedawno 
na długie miesiące w Meranie, a „jedy- 
nym", „wielkim“, „niedoścignionym ma-- 
giem ping-ponga i reprezentantem Pol-- 
ski jest garbatonosy Ehrlich. 

Znajdujemy się przed zimą, która jest 
porą reorganizacji klubów. Niechaj ta re- 

„organizacja dotknie w tym roku przede 
wszystkiem żydów. Nim sie ich całkiem 
z Polski pozbedziemv, oczyśćmy z nich 
polskie życie, a więc i polski sport. Nie. 
dopuśćmy, aby za rok czy dwa najlepszą 

umher RCL WE 

lekkoatletką „polską” była jakaś Surcia, 
czy leek. Polacy są narodem zdrowym. 
Stać ich na własne życie śportowe i włas= 
nych reprezentantów. Stać ich na wlas- 
nych kierowników i organizatorów życia 
sportowego. Niech więc w «całej Polsce 
stanie się jaknajszybciej zadość progra- 
mowemu hast: — „Sport polski bez ży- 
dów! e 

& Kraju i świata. 
Organ wojskowy „Polska Zbrojna” stwier- 

dziła, że „gdyby ktoś zadał sobie trud obli- 
czenia, ile pieniędzy publicznych idzie na 
wszelakiego rodzaju wydawnielwa, potrzeb- 
ne wyłącznie wydawcom i ich najbliżazym 

przyjaciołom (politycznym) — to napewno 

wypośrodkowałaby sie suma co najmniej 10 

miljonów rocznie". 

Mówiąc o „Polsce Zbrojnej” wspomnieć 
należy ż uznaniem, że redaktor działu poli. — 
tyki zagranicznej żyd Menkes dostał wypo. 
więdzenie. 

„Polonia”, organ Korfantego, podała, że 

„Gazeta Polska“, organ naczelny sanacji o- 
trzymywała miesięcznie 45000 zł, warezawe 
ski „Kurjer Poranny” do 20000 zł a wileń: 
skię „Slowo“ do 80000 zł. To samo pismo po. 
wiada, że naczelny redaktor „Gazety Pol- 
skiej, b. min, Matuszewski pobiera 6000 zł 
miesięcznie, red. Miedzińeki 4000 zł, a żona 
jego 2000 zł. „Polonia” twierdzi, że p. Mię» 
dziński pobiera oprócz tego 2000 zł od jed- 

nej z sanacyjnych agencyj prasowych mia- 
nowicie od „Iskry*, 

W Warszawie odbył się zjazd Związku O- 
ficerów Rozerwy przy udziale przedstawi - 
eieli rządu i gen. inspektora Rydza-Śmigłego. 

Obradował również i drugi zjazd t. j, dele- 
gatów związków pracowników państwowych, 

648 majątków ziemskich, wystawiła na. 
sprzedaż Dyrekcja Główna Tow. Kredytowe 
go Ziemskiego w Warszawie, wyznaczając 

pierwszy termin licytacji na miesiąc kwie- 
cień r. 1986, 

Marja Rodziewiczówna zrzekła sie złotego 
wawrzynu akademickiego, nadanego jej 
przez Polską Akademię Literatury. Jak wia. 
domo, wawrzynu nie przyjął również Swie. 
tochowski, Pr i 

żydowski „Nasz irzegląd* donosi o zaj- 
ściach przeciw żydom: w Rybniku, Blasz. 
kach, Kaliszu, Wieluniu i Slupcach. 

Na Węgrzech nie ustają rozruchy przeciw 
żydom. Na czele ruchów przeciw żydom stoi © 
głównie młodzież uniwersytecka. 

W Anglji budzi niepokój zapowiedź straj- 
ku górników. W głosowaniu 409351 górni- 
ków opowiedziało sie za strajkiem, a 29215 
przeciw. 

W Grecji odbyły się wielkie manifesta- 
cje ż okazji przyjazdu króla Jerzego. Za 
monarchją opowiadają się i dawni republi- 
kanie. 

Ponieważ w królestwie Negusa nigdy je- 
szcze nię przeprowadzono spisu ludności, 
ilość mieszkańców Abisynji moana tylko w. 

Według obliczeń. 
poselstwa abisyńskiego w Paryżu, kraj ce-. 
sarza Haile Selaasie liczy 15 miljondw mie- 

przybliżeniu oszacować. 

szkańców. : 
Oz, Sław. 

Korespondencje 
26 Zgierza donoszą nam: Cale gałęzie han» _ 

dlu. niegdyś zmonopolizowane.w rękach aye 
dowskich, obeeaie są reprezentowane przez | 
chrześcijan. Chrześcijanie, rozpoczynający © 
ze śmiesznie małym kapitałem, dochodzą do * 
świetnych rezultatów. Np. Zgierz posiada od 
niedawna czapnika-chrześcijanina który roz ~ 

począł pracę z kapitałem 10 zł. Dzięki po: — 
parciu przez spoleczeństwo polskie, dziś czap- 

nik ten konkuruje skutecznie z żydami, któ- 
rzy prowadzą swoje warsztaty od kilkunastu 
lat. Społeczeństwa 7 dumą pokazuje sobie 
‚ezapnika-Polaka i chiubi sie wynikami jego 
pracy. 

| 
} 
i 

| 
| 



Me: 

Ny, 48 „SAMOOBFONA NARODT" 

Oto sporządzony spis straganów na. jar-. 
marku w Zgierzu, który. ilustruje rezultaty 
bojkotu gospodarczego żydów: 859 Polaków 
— 293 żydów. 

Tlością straganów jesteśmy górą, mająt- 
kiem może jeszcze nie, pewne gałęzie han- 

dlu nie są jeszcze przez nas reprezentowane, 
ale przy zdecydowanej postawie całego spo- 
łeczeństwa polskiego, a szczególnie chłopa 

polskiego. który dużo kupuje na jarmarkach, 
w krótkim czasie wyrówndmy te braki. Han- 

dlarze chrześcijąnie stwierdzają 'naogół, że 
kupujący w większości zwracają się do sprze» 
dawców chrześcijańskich. 

Cyfry te niechaj przekonają niedowiar- 
ków i sceptyków. 
Gdynia. 

Zawsze jeszcze aktualna w Gdyni sprawa 
shipehandlerkj (zaopatrywanie okrętów) nie 
może doczekać się należytego rozwiązania. 
„Potrzebne dla prowadzenia shipchandlerki 
koncesje wydawane są przez władze central- 
ne na zasadzie opinji izby przemyslowo - 
handlowej. Starania firm polskich o kon- 
cesje pelzną na niczem; jedynymi monopoli. 
stami w tej dziedzinie są żydzi i to nawet za- 
graniczni. 

Istnieje w Gdyni spółdzielnia „Społem*. 
Spółdzielnia, jak wszystkie, podatkowo u- 
przyWilejowana, rozwija bardzo ożywiona 
działalność. Spółdzielnia otrzymała ostatnio 
większą pożyczkę czy nawet eubwencje z 
Banku Gospodarstwa Krajowego. ,Spolem“ 
ma W 6wóim ręku także większość udziałów 
wędzarni pod firmą „Powez. Zakłady Prze- 
mysłowe*. Spółdzielnia „Społem* buduje dom 

i magazyny i całość tych robót budowlanych 
oddała przedsiębiórcy żydowskiemu „Po- 
wszechne Zakłady Przemysłowe” ściśle współ- 
praeują z żydami, pośrednikami pomiędzy 
spöldzielnig „Spolem“ a zapleczem sa żydzi 
warszawscy z ul. Ptasiej. 

A teraz jeszcze słów parę o pośrednictwie 
zydowskiem, 

Oto zestawienie ilościowe firm ekspedy- 
éyjnych w Gdyni według narodowości tych 
przedsiębiorstw, które posiadają koncesje 
celne: 

ROlAG AW ua OB 

PYORD See NE Lg 
heh at MND a OAZA 2/4 

Z pośród 9 żydowskich koncesyj 5 udzielo- 
no w czasie urzędowania min, Rajchmana. 
Ogół, zwłaszcza kupiectwa polskiego, wie do- 
skonale, jak żydzi w ostatnim czasie zdołali 
się umocnić w całym szeregu gałęzi hańdlu. 
W Gdyni żydzi monopolizują import szeregu 
artykułów. 

Jednocześnie za czasów min. Rajchmana 

zaszły wypadki odebrania koncesji Polakowi, 
a nadano je aż 5 nowym żydom. 

RY, L. 

Cieszanów, Od czasu, jak tu przychodzi 8. 
N. powstaly juz 4 polskie placówki: 2 ze skó+ 
rami. 1 fryzjer | co najważniejsza — piekar- 
nia. Z Nowym Rokiem powstanie jeszcze kil- 
ka firm. W okolicznych wioskach pod wply- 
wem Samoobrony powstają sklepiki. Spodzie- 
wać się należy, że społeczeństwo tutejsze, za 
przykładem Łodzi, Zgierza, Ozestochowy, 
Płocka i całego szeregu miejscowości, etoją- 
cych w 62eregach odżydzeniowych. będzie po- 

pierać nowopowstajace placówki polskie! 

Stan'sławów. Pracuje tu nas sześciu mło- 

dych. Nie wybijamy już szyb żydom, bo jest 
b na nas pódejrzenie, ale tó wieczora jeden z 
| naś pilnuje, żeby na naszej ulicy zamykali 

sklepy 6 właściwej godzinie, t. j. o 7-65, bo 
_ jak nie, to sprowadzamy pólicjańta i żydziak 

płaci 2 złotę kary. W ten sposób taki p. 
| Lejb Kawaler zapłaci dwa razy, a za trzecim 

"razem już podwójnie, wskutek doniesienia 
do Starostwa. 

W tut. Magistracie było jedno wolne miej- 
sce i 6 podań — 5 polskich i jedno żydowskie. 
W rezultacie posadę otrzyma] — żyd. 

Młodzi Polacy. 

Anonimy wielkich żydów 
wielkie zuchy — a ich rodzice 

„Samoobrona Narodu“ zaczyna się tu- 
tejszym żydom bardzo niepodobać z po- 
wodu artykułów Wieliczanina. Kaniecz- 
nie chcielibyśmy wiedzieć, kim jest ten 
„Wieliczanin* — j zasypują anonimami 
różne osoby — nawet nie mieszkającó w 
Wieliczce. Ostatnio otrzymało äydow- 
skie anonimy aż 6 osób — między niemi 
aż 2 kobiety! 

W tych anonimach spotykamy takie 
zwroty: „Pani Obiwatelowa! Czy Pani 
nie moze spokojni szedzić na swy mądra 
glowa — i na każdym kroku atakuje ta- 
kie poziądne ludży — a szeiegölnie żydy! 
Pańskie muż zapewne kupuje u żydziów 
żelazo, wapno, skórę i t. p, wiktualja (?) 
i następnie nie placąc za pobrane narzę- 
dziów — pozwoli się żydkom ciągnąć za 
portki po sądach... Nie prawdarz, Pani 
Obiwatelowa?.. Miszle, że mi każdy 
przyzna racje..“ „Przypuszczam, Panie 
Obijwatelu, że taki człowiek, który ku- 
puje u żydów — a równocześnie na nich 
psa wiesza, to gorszy jest od najlepsze- 
go siubrafea moim zdaniem — bo naj- 
pierw (ża przeproszeniem do d... mu wliz- 
ja — mu się pelia — a potem na niego 
wygadója.. Czy nie prawda, Panie Obi- 
watelu od Lekarki?!* „Mysźlę, że mu- 
szy to bicz człówjek, który nima nie lep- 
siega do roboty, jak tylko łażyć po uli- 
<ach wielickich i każda sprzeczkę starać 
się wiuczyć na pamiąć, bi potem nasycić 
się obrazem poetyckjago opisu, który ja- 
sznieje na spaltach „Samyobrone...‘ Nie 
prawdarz, Panie Obiwatelu?!“ 

I dziwna rzecz że wszystkie te anoni- 
iny pisane do różnych osób mają podob- 
Ly charakter pisma i układ etylistyczny 
-— a cechuje je g'upi — ironiczny dowcip 
żydowski — beztreściwa gadatliwość — 
i bryzganie błotem na przeciwnika z za- 
plota anonimowego. Słowem, znane 
wszystkim żydowskie tchórzostwo. Dają . 
niezbity dowód wielickie żydy, że ich to 
boli — porządnie, a o to właśnie nam 
chodzi. 

W Wieliczce coraz częściej spotykać 
można drobne utarczki żydów z polską 
młodzieżą szkolną, w których ta ostatnio 
przez żydów bez powodu zaczepiona — 

wychodzi zwycięsko i żydom daje się po- 
rządnie we znaki, Żydki, uciekając przed 
nimi na przedmieściu, odgrażają im się 
„miasiem* — „rynkiem — gdzie zajmu- 
ją niemal wszystkie domy: „My wam to 
oddamy na mieście!" Alei w tem nasza 
dzielna młodzież — nawet z klas najniż- 
szych — bierze nad żydami górę. „Pocze- 
kajcie żydy!* wóła młody Zbyszko ~~ 
„ino my dorośniemy — to was wszystkich 
na „Psią Górkę* wygonimy“. 

Podczas gdy wielicey junacy już do- 
brze rozumią różnicę między żydem, a 
Polakiem — ich ojcowie i krewni wloką 
się pod pachy ze żydami na chece anty- . 
czeską pod gimnazjum na Rynek, organi- . 
zowana przez krakowskiego ICKA — 
aby slyszeé gadanine krakowskiego zyda 
Rubla.. Starzy Wieliczanie, nie wstyd - 
was?! Uczcie się patrjotyzmu od waszych 
dzieci!!! 

Wchodzę do pewnego xiosku z gaza- 
tami — i zast'jje taką rozmowę: „Posy- 
pać nogi popiołem * woła właściciel kio- 
sku do przybywającego starszego pana 
po „Glos Narodu... „Panie, przychodził- 
bym tu codziennie, odpowiada żywo po- 
ważny profesor — „gdyby Pan zamiast 
żydowskich gazet: „Dziennika Niedziel- 
nego* — „Ekspresa“ i „ICKA“ — wy- 
wiesił: „Orędownika* — „Głos Narodu* 
— „Mały Dziennik“ i inne narodowe pol- 
skie gazety“, „Panie Profesorze, inte- 
res na pierwszem miejscu — interes!* od- 
szedł zaczerwieniony właściciel kiosku... 
„Lak, tak — u was, Panowie — ważniej- 
szy interes, niż Bóg i Ojczyzna — a po 
co ten obrazek z Matką Boską wisi nad 
ladą sklepową, a przed nim lampka oliw- 
na?! Powieście sobie „złotego cielca* w 
jego miejsce * odrzekł poważny pan spo- 
kojnie i wyszedł ze sklepu, nie zalatwiw- 
szy „interesu*.. Bylbym uściskał tego 
pana, bo wyrwał mi moje slowa z ust — 
ale nie miałem odwagi zbliżyć sie do nie- 
go. Tak był w świętem oburzeniem na 
kioskowego geszefciarza.., 

Ciekawym, kto też na ten artykuł o- 
trzyma żydowski anonim z Wieliazki.. 
i z jakim dowcipem napisany... : 

Wiel.czanin. 

Początek... 
W dniu 10 ub. m. w Łodzi obradował zjazd 

delegatów Stow. Urzędników Państw. z Lo- 
dzi z udziałem p. Wojewody, Starosty, oraz 
przedstawicieli centralnego zarządu Stow, 
Urzedn. Zjazd obradował nad kwestją obni- 
żenia plac. 

Z przemówień brzmiały nuty zdecydowa- 
nej niechęci do póczynań rządowych, które 
dosadnie określa wyrażenie jednego 2 .mów- 

ców, że czas wprowadzić zasadę, że nie naród 
jest dla usług rządu, lecz, że rząd powołany 
jest dla służby narodu. Drugi z mówców, u- 
rzędnik skarbowy, twierdził dosłownie, że 
plan min. Kwiatkowskiego nie nie uratuje, 
gdyż potrzeba pracy całego narodu i państwo 

musi być pasistwem narodowem. Kapitalizm 
międzynatodowy zorganizował swoje siły, a 
wiemy, kto etoi na czele kapitału, to polip äy« 

dowski, który rozsadza państwo polskie. U- 
rzeczywistnienie postulatów urzędniczych . 
może nastąpić przy nowym nstroją narodo. 
wym w płaszczyźnie obozu narodowego. 

Przemówienie to oklaskiwano niezwykle 
rzęsiście, przyezem na zwróconą uwagę prze- 
wodniczącego, mówca odparł, że przecież on 
jest pierwszym, który otrzymuje brawa. Cha- 
rakterystycznem jest. że w ozasie tego prze 
mówienia opuścili gale obrad przedstawiciela 
prasy żydowskiej. 

Do dalszej dyskusji juź nie doszło i obra- 
dy zamknięto. M 

Po odśpiewaniu pieśni „Boże coś Polske” 
i Hymnu Młodych zebrani opuścili salę spó. 
kojnie. 

Fakt powyższy dowodzi, że świat urzędni. 
czy budzi się z długotrwałej drzemki. Oby 
tylko przebudzenie to było pełne, prawdziwe. 
to rzeczywiście może być błogosławione w 
skutkach zarówno dla nich samych jak i dla 
całego Narodu. NA 

Odpowiedzi Redakcji 
P. K. J. Grodno. P. Or. O, odpowie Pamı 

niebawem. a 
au A A u tee 

Polska i katolicka 
Fabryka sukna 

mM Biała k. Bielska 
dostarcza 

Przew. Duchowleństwu, 
Zakonom i wszystkim 
Polakom materjaly 
po najniższych cenach 
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Mesianizm a kwesija żydowska . 
VUN 

Dwie zatem miary mają żydzi nee 
na dla siebie, a osobną dla drugich. Do- 
magają się utrzymania przez państwo i 
równouprawnienia z "językiem polskim 
żargonu w Polsce ~» którego używanie 
łamią żebra swoim "awcom w 
Palestynie. Mamy tu zat... | 
dwójnej mierze dowody obłudy i iu.) 
zeuszowstwa. 

XII, 
Nowoczesne dążenia polityczne narodu 

żydowskiego. 

Żydzi jako całość w świecie mają dwa 
główne cele pod względem politycznym. 
Zdobyć niezależność państwową w Pale- 
stynie i zabezpieczyć sobie byt również 
niezależny w golusie t. j. w diasporze czy- 
li.w rozproszeniu, gdzie - przebywają 
wśród innych narodów. Żyd zatem miał- 
by dwie przynależności państwowe, a 
byłby wlaściwe z przekonania tylko oby- 
watelem palestyńskim. Korzystalby z 
praw i przywilejów tego narodu, w któ- 
rego kraju by mieszkał. To wyodrębnie- 
nie wytwarza z nich naród obcy wśród 
narodów rdzennych mający odrębne rów- 
nież cele, przeciwne często celom tychże 
narodów. "Stad o nieuniknione konflikty 
i walki, szczególniej w krajach i miejsco- 
wościach o większem ich skupieniu, jak 
świadczy cała ich historja. ‘ 

Dlatego kierownicy tego narodu, ma- 
jąc doświadczenie wykute tysiącami lat, 
wytworzyli pewne metody pos: ępowania 
wobec narodów obcych. Nie mają włas- 
nej ziemi, ani samodzielnego państwa, 

(W streszczeniu) 

muszą się opierać koniecznie albo ‘na 
obcych narodach, wyzyskując, judząc je- 
den naród przeciwko drugiemu, albo też 
w tymze narodzie, wykorzystując jedne 
klasy społeczne, przeciwko drugim, a naj- 
częściej. skierowując rządy pr zeciwko tym 
którzy przeciw nim występują z pobudek 

wawczych. 
LO ‚edne poparcie i obronę uzy- 

skują drogami sztucznemi, wykorzystu- 
jąc waśnie społeczne, i podburzając jed- 
nych przeciwko drugim, rzucając hasła 
i ideje, zawierające w sobie treść dwu- 
znaczną, a przeznaczone na wprowadze- 
nie w błąd otoczenia. 

Wprowadzają zaś w błąd otoczenie 
przy pomocy jednostek im oddanych, już 
to przy pomocy calych grup lub ludzi, 
którzy wyszli z ich otoczenia, a przezna- 
czeni są z góry na role kierownicze Spo- 
łeczeństwa, wśród którego żyją. 

Te cele może osisgnąć żydowstwo tyl- 
ko wtedy, jeśli osłabną czy rozluźną sie 
więzy, tworzące tężyznę obcych narodów. 
Tymi więzami zaś więzy rodzinne, naro- 
dowe, wyznaniowe, państwowe. gospo- 
darcze, kuliuralne. One tworzą sle naro- 
dereze, kulturalne. One tworzą siłę naro- 
zyczna i dają im odporność przeciw ob- 
cym zakusom. Tosa twierdze ducha każ- 
dego narodu, one zapewniają mu byt i ca- 
łość jego państwowości. 

Tylko przez zachwianie, podważenie 
lub rozluźnienie więzów moralno społecz- 
nych może żydostwo osłabić odporność 
narodów na swój najazd i może nimi za- 
władnąć. Z. jednej zatem strony dąży 

się do spotęgowania odporności przeciw ' 
wpływom óbcego otoczenia czyli gojów, 
a z drreiej, strony nagina się tych gojów 
do u! ci na wpływy ZY. dowskie, Czy 
ni. się to niespostrzeżeńie przeważnie przy 
pomocy szerzenia różnych idei, jak tole- 
rancji, liberalizmu, pacyfizmu lub bra- 
taniu się narodów. Ideje te przepiękne 
i wzniosłe, ale w nich przedewszystkiem 
Żydzi są zainteresowani. Z braterstwa 
narodów wynika zaniechanie walki prze- 
ciwko żydom, a ponieważ do tej walki 
zmuszają żydzi swoją zaborczością i za- 
chłanności la, przeto z chwilą jej wybu- 
chu w jakimś kraju, żydzi będą tym 
krzyw dzonym i prześladowanym naro- 
dem i zyskiwać będą sympatję i poparcie 
u innych narodów. 

Prowadząc cichy podbój wśród naro- 
dów rdzennych i głosząc na zewnątrz 
ideje pokojowe, odwracają od siebie 
wszelkie zarzuty, a nawet podejrzenia o 
jakiejś zaborczości. (C. d. n.) 

A PREECE bs |. 

KOŁDRY 
puchowe, na wełnie I wa- 
ole, blelizne pościelowa, po- 
lecam w olbrzymim wybo- 
rze: Telefon.50-97 

Poznańska fabryka kołder — Poznań 
ST. WIECZOREK 

JEDYNIE UL. PIEKARY 1 

# i i 

ROLEKTURA 
LOTECJI FAN TWOWEJ © 

J. LANGERA 
w Warszawie —. Marszałkowska 121 

Oddział w Poznaniu - 

tel. 31-41 Mielżyńskiego 21 

„ 16-37 Wielka 5 

Świeczki choinkowe - 
Poleca po cenach umiarkowanych 

Skupuję odpadki od świec oraz wosk 
płacąc najwyższe ceny dzienne. 

ŚWIECE KOŚCIEJNE | i dla bractw (wszelkie A i Ba 
szluczne, strojone obrazkami Świętych, barokowe, klubowe, forte- 
pianowe, ozdobne, kolendowe, sirojne, kandelabrowe, stołowe 

pochodnie . 

Fauryka Wyrobów Woskowych 
właśc. Kv. Urbaniak 

M rotoszyn Wlkp. 
Żądajcie 
cenników 

lampki na groby 

Na pierwsze próbne zamówie- 
nie wysoki specjalny rabat. 

aze ‘8 
drugi nakład 

ielkiego Kalendurza „Samoohrony Narodu" na r. 1936 

- 'zgóry. — 

Ceny ogłoszeń: za 1 mm 1-lamowy na str. 3-Jamowej 30 groszy. w tekście 50% 

tor firm chrześc.* (trzy wiersze szpaltowe petitowe) 2.50 zł. 

Wysokość prenumeraty najlepiej wskazuje, że „Samoobrona“ jest „placówką nawskroś 
1' egz. 1.30 zł., półrocznie 2.40, rocznie 4.50 zł — Dia propagandy: 3 
8,20 zł wraz z zosztami przesyłki. Kolportaż: Ponad 15 egz. po 6 gr, ponad 50 esz. 5% gr. ponad 100 egz, po 5 

Niech każdy Polak rozpowszechnia „Samoobronę Narodu! ! 
RRR OZONE RATIO ACE VIOLETT ER TEEN, 

drożej od cen zatekstowych. Adresy w dziale: „Informa 

3 egz. kwartalnie 3,30 zł, 
ideową, na kwartał wynosi za 

za 5 egz. 4,90 zł, za 10 egz. 
gr. płatne 

Za numery skonfiskowane prenumeratorom nie zwraca się wpłaty. Za treść ogloszeń Redakcja nie odpowiada. Rękopisów się 
w żadnym razie nie zwraca. Redakcja i Administracja udziela odpowiedzi na listy i zapytania, jeżeli zainteresowany dołączy + 

znaczek pocztowy na 40 gr na koszty korespondencii. 

Adres ad ministracji i redakcji: „Samoobrona Narodu* Poznań, Al. Marcinkowskiego 25 (skr. poczt. 341). 

Redaktor nacz. i odpow.: Kazimierz Gajewski, Kalisz, ul, Łódzka *3 Wydawca: Tadeusz Przykneki. Poznań, 
„Ozcionkami Drukarni Centralnej, Poznań, Aleje lLarcinkowskiego 2. — Telefon ur, 38-30. 
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